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OGŁOSZENIE PRENUMERATY.
na kwartał I, tojest na miesiąc Styczeń,
Luty i Marzec 1857 r.

Dla Abonentów zamiejscowych z przesył
ką pocztowy 5 złr. m. k.

Dla miejscowyeb 4  złr. m. k

Nadto
z dniem 31 stycznia 1 8 5 7  r. i z każ
dym dniem ostatnim każdego mie
siąca, wychodzić będzie jak i dotąd

D O D A T E K
w zeszytach z 12 do 15 arkuszy druku 
in 8 V0.

Abonenci C za su  życzący sobie od
bierać ten m ie się c zn y  D O D A T EK , ze 
chcą do zw yk łej prenumeraty d op łacić:

r o c z n ie ......................... zfr. 1 0  mk.
p ó łr o c z n ie    & r>
k w a r ta ln ie .................. n ^ n

UWAGA. Dla uniknienia pomyłek powtarzamy przedpłatę
na Czas z Dodatkiem  miesięcznym  i na Czas 
bez Dodatku.

Przedpłata na dziennik Caas bea Dodatku :
Dla zamiejscowych:

roczn ie................................................. *
p ó łro c z n ie ...........................................  » J *
k w a r ta ln ie ....................................... • " 6 »

Dla miejscowych:
r o c z n i e ...............................................  ” *« ”
p ó łro c z n ie ...........................................  » “ »
k w a rta ln io ...........................................  „ ^ n .

Przedpłata na dziennik Czas *  Dodatkiem  (m iesięcznym): 
Dla zamiejscowych:

r o c z n i e ................................................złr. 30 m. k.
p ó łro c z n ie ............................................ ,, 15 „
k w a r t a l n i e ................................................... „  8  „

D la  m ie js c o w y c h :
r o c z n i e ............................................  » 26 „
p ó łro czn ie ...........................................   »
k w arta ln ie ........................................  » »

Dodatku OSObnO prenumerować
nie można.

Liczba egzemplarzy Dodatku od
bijana będzie według ilości prenumeraty na 
dziennik Czas wraz z Dodatkiem miesię
cznym.

Uprasza się o jak najspieszniejsze prze
syłanie przedpłaty  i wyraźne oświadczenie, 
czy Szanowni Abonenci życzą sobie odbie
rać dziennik sam lub z Dodatkiem  
UWAGA. Gdy Ekspedycja Czasu posiada joszcze pc* 

wriij ilość zapasu Dodatku miesięcznego 
z całego roku 1856 — 12 zeszytów wyno
szącego — ktoby sobie więc go życzył z Sza
nownych PP. Prenumeratorów, może tako
wy nabyć za złr. 10 m. k. z przesyłką.

W  Drukarni „Czasu wyjdzie f€.aleil~ 
darz Ścienny ozdobny, na rok 1857. 
Prenumeratorowie „Czasu44 chcący go otrzy
mać, raczą załączyć kr. 10 do przedpłaty 
nadsyłanej na kwartał I.

Kraków 22 grudnia.
Wypowiedzenie wojny Persyi przez An

glię, oświadczenie się Francyi w sprawie 
neufchatelskiej przez artykuł Monitora, me- 
saż prezydenta Stanów Zjednoczonych— oto 
fakta jakie nam przyniósł ubiegły tydzień. 
Stanowią też one sytuacyą polityczną. Lecz 
aby ją  objąć w tych żywiołach przerzucać 
się trzeba ze Wschodu na Zachód, to znów 
w środek Europy, lub po za Ocean.

Nie mamy wprawdzie co dodać do tego 
co już o kwestyi angielsko-perskiej, a ra
czej angielsko -  rosyjskiej w Azyi na tem 
miejscu w ostatnich numerach powiedzianem 
było. Flota angielska wypłynęła z Bombaju 
Igo  listopada pod dowództwem admirała sir 
Henryka Lecke, mieści ona 6000  wojska pod 
komendą jenerała Stalker. U dała się do 
zatoki perskiej, aby zająć wyspę Karak. 
Karak jest to wielka skała koralowa mało 
żyzna i mniej jeszcze zaludniona. Ma nie-
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co słodkiej wody, lecz ni*. •e.łtetna
w niej portu ani nawet przystani; okręty za
rzucają kotwicę wzdłuż jej brzegów, gdzie 
woda płytka, ale muszą wypłynąć na wy
sokie morze skoro tylko wiatr się zwiększy, 
chcąc uniknąć rozbicia. Trudno myśleć, aby 
Anglicy chcieli tam założyć stacyę morską 
dla handlu, chyba tylko punkt obronny i skład 
węgla. Za pozór polityczny zajęcia K a- 
raku może posłużyć Anglikom zajęcie przez 
Rosyan wysepki na morzu Kaspijskiem na
przeciw Astrabadu nad granicą perską, z któ
rej jak donoszono, chcą zrobić niejako pla
cówkę owej zamierzonej kampanii zaczepnej 
czy odpornej. Podobną placówką przeciwle
g łą  angielską będzie Karak, a sztandar ro
syjski i angielski stoją tym sposobem na
przeciw siebie przez całą szerokość Persyi. 
K arak, donoszą telegrafy, już się poddał, 
załoga perska miała liczyć tylko 200 ludzi, 
eskadra popłynęła do Buszyru, czyli Ben- 
der-Abuszyru, głównego portu perskiego 
w zatoce perskiej. Buszyr leży w Farzysta- 
nie, pięknej prowincyi Iranu, w powiecie 
Szyrazu, stolicy tej prowincyi. Port handlo
wy zwłaszcza z linkami, Europejczycy mają 
tam kantory; broni go baterya wystawio
na niedawno przez pewnego Francuza. Czy 
Persowie Buszyru bronić będą? O tem niema 
pewności, bo i tam załoga nie wieika. Ale 
to pewna, że Anglicy po wzięciu Buszyru 
nie będą się mogli tędy puścić w głąb kraju, 
zostawiając to korpusom swoim w Afganista
nie działającym. Czy wzięcie Buszyru i K a- 
raku skłoni Szacha do przyjęcia warunków
a n g ie lsk ic h ?  c z y  ra c z e j u d a  s ię  on do f to s y i  
o pomoc na mocy umów, które istnieć mają ? 
Te pytania są co do tej kwestyi w tej chwili 
najważniejszemi.

Niespodziewane i szybkie wypadki w Per- 
syi, były powodem wielu dziennikom do 
zwątpienia o zwołaniu nowych konferencyj 
w Paryżu. Lecz domysły te zdają się być 
płonne, już dla tego samego, że bez kon
ferencyj dalsze negocyacye są prawie nie- 
możebne. W edług wszelkiego prawdopodo
bieństwa konferencye się otworzą w bliskiej 
epoce nowego roku, a ministrowie pięciu 
mocarstw, donieść już mieli hr. Walewskie
mu o otrzymanych w tej mierze pełnomo
cnictwach; turecki poseł otrzyma zapewne 
wkrótce swoje instrukcye. Niewiadomo do
tąd z pewnością czy konferencye ograniczą 
się na kwestyi bołgradzkiej i wysp W ężo
wych, czy wezmą inne także pod narady. 
Niektóre dzienniki piszą już o trzecich kon- 
ferencyach, a wjęc kongres nieustający. Z a
wsze utrzymuje się zdanie, że każde pań
stwo na konferencye wystąpi ze swojem zda
niem co do przedłożonych kwestyj, a wię
kszość głosów ma rozstrzygać. Czy tym spo
sobem dojść można do zgody? wątpimy.

Lecz nierównie ważniejszą, z powodu nie 
swej wielkości ale swej bliskości, jest kwe- 
stya neufchateiska postawiona w nowem 
świetle przez artykuł Monitora. Francya 
zapowiada w n;m Wyrażnie swą neutralność, 
a kwestyę polityczna sprowadza na pole de
magogii- Nic dziwnego, że gabinet pruski 
oświadcza, iż uż -e g; |  materyalnych ku u- 
trzymaniu się w Swem prawie, że do dopię
cia celu niepotrzebuje pomocy Związku nie
mieckiego. Dla jakich widoków polityka ce
sarza Napoleona zrzekła się tak naturalne
go i tradycyjnego wpływu w sprawach 
Szwajcarskich?.. Qt0 /n(jw pytanie najwa
żniejsze w kwestyi neufchatelskiej, ważniej
sze aniżeli sama groźba wojny Prus ze 
Szwajcaryą.

M esaż amerykański pozwoli się zebrać
konferencyom bez żadnej przeszkody, jak -

temu mesaż pana Fillmore był testamentem 
polityki stronnictwa whigów' i niewielką miał 
wartość w przyszłości, bo stronnictwo to 
schodziło ze sceny wraz z prezydentem. 
Obecny mesaż p. Pierce nie jest wcale te
stamentem, ale sprawozdaniem rzeczywistem 
i zapowieścią na przyszłość. Jenerał Pierce 
ustępuje, ale stronictwo demokratyczne zo
staje w w ładzy, nowy tylko jego odcień 
odbija się w p. Buchananie. Można było prze
widzieć, że mesaż nie będzie manifestem 
ostendzkim. Wewnętrzny stan kraju może 
dumą napełnić Stany Zjednoczone: finanse 
są w najpomyślniejszym stanie. W idać że no
wy prezydent wewnętrzną polityką tak kiero
wać będzie, aby roździał prowincyj północnych 
przeciwnych niewoli a południowych przychyl
nych niewoli, nie przyszedł do skutku. Co 
do polityki zewnętrznej oświadcza, że zawi- 
kłania z Anglią co do Ameryki południowej 
ukończone; że cło na Sundzie Ameryka 
opłacać będzie przez ten rok ale nie dłużej; — 
że Rosya popiera Stany Zjednoczone co do 
zasady wolności żeglugi i zapezpieczenia w ła
sności prywatnej nawet w czasie wojny, za
sady jaką Ameryka wypowiedziała naprzeciw 
zasadzie zniesienia korsarzy proponowanej 
przez konferencye paryskie;— nakoniec że co 
do wyspy Kuby negocyacye z Hiszpanią do 
żadnego jeszcze niedoprowadziły rezultatu. 
Bardzo naturalnie, że p. Buchanan niechciał 
wypowiedzieć zamiarów swych co do Kuby 
w mesażu pana Pierce. Wejdzie on w urzę
dowanie dopiero za trzy miesiące.

W szystko to niemoże niepokoić mocarstw
eu ro p e jsk ich  i n iem a p rz y c z y n y , a b y  m e sa ż
amerykański wywołał jakiekolwiek na kon
ferencjach echo. Inaczej co do wypadków 
sycylijskich i zamachu na życie króla nea- 
politańskiego. Lubo pierwsze stłumione, a 
królobójca powieszony, są one jednak nie
bezpieczną skazówką. Nie dziwimy się by
najmniej mniemaniu, że stronnictwo rewolu
cyjne zyskało na sile w tym roku. Pewna 
niemoc w systemacie wynikłym z traktatu 30 
marca, musiała pójść na korzyść tego stron
nictwa, które żadnej nigdy nie opuszcza 
sposobności, a z każdej słabości lub błędu 
swych przeciwników z dziwną zręcznością 
korzystać umie.

® © r« « p o ii* ® M cy »  C z a s u .
rŁ  M o g i ł y  2 0  grudnia.

(N. 15.) idąc w t.!ad korespondsncyj * pod Mielca 
(Czas N. 2 7 7 ) choć nie wiele mogę powiedzieć o Szlą- 
iftkcch, bo kultura tęj rośliny na naszćj ziemi się nie 
udała, a tćm mniej o przebiegłym Sroce, który bez 
znajomości fizyki jej prawidła tak dowcipnie chcia! za
stosować w przemyśle, bn ten rnowu kąkol tak 
sam wszędzie sieje i obficie rozmnaża, że ani pom y
śleć o tem , żeby go m oi*a plewić, kiedy żadne pra
wie przedsiębiorstwo, a najbardziej gospodarz wiejski 
nieobejdzie s ię , żeby mu nieoplacal he raczu ;—  lecz 
nieiwgę niezwrócić uw agi, na myślI statystyki pożarów 
zwłaszcza gdyby ją  można urządzić z wykazem przy
czyn udowodnionych albo przynajmnićj przypuszczal
nych, byłby to bardzo ważny akt dla policyi chcącej 
takowym zapobiegać, a co więcćj pouczający dla sto
warzyszę ia wzajemnego zabezpieczenia, gdyby to prze
cie kscdyś do skutku przysslo.

Niemożna zaprzeczyć, że działalność w tej mierze 
urzędów powiatowych czasem o 2  lub 3 mile odle
głych niemoże być tak skuteczna, żeby wiele jeszcze 
do życzenia nie zostawiała, nie tyle pod względem co
dziennego obchodzenia się z ogniem, bo to już jest rze
czą urzędu miejscowego (wójta), który jeżeli sam gjg o 
siebie nieboi, o bezpieczeństwo innych troszczyć się 
wcale niema powodu; ile raczej w przedmiocie bezpie
czeństwa budowli, bo nasi włościanie w m;arą potrze
by używania opału węghmego rzucili się do stawiania 
tak zwanych cyganków z blachami do gotowania, któ- 
reby razem i izbę ogrzewały. Ileś to przy takich cy
gankach moinaby znaleść najdziwaczniejszych wyna
lazków pyrotechnicznych, o których nauka dotąd ani 
słyszała, a wszystkie dążące jedynie do tego główne
go celu, aby się obejść bez murowanego komina choć-

. . .  , -------- j  ,—  * . ^  ty™ 1 iskrami wypuścić przez wysłużony garnek
kolwiek jest on bardzo ważny. Cztery lata po nad powałą a prosto p0d słomianą strzechę, albo

go wyprowadzić w górę przez jakąś ulepkę z słomy 
* gliny, i dla tego takie inweneye cichaczem wprawdzie, 
choć bez patentu swobody, ale się z każdym rokiem 
rozpowszechniąją spokojnie i bezpiecznie.

Wszelkie doehodzenia względnie przyczyn wydarza
jących się pożarów w dworskich budynkach doprowa
dzają powiększćj części do tego dom ysłu, że podpalano 
umyślnie, bo tym sposobem nąjłatwiej jest ofieyalistom 
i dozorcom uniknąć wizelkiej o niedozór lub zaniedba
nie odpowiedzialności, i odpowiedzialności przed wła
d zą , choć nieledwie z pewnością twierdzić można, że 
U części pożarów wynikłych z niedocieczonych przy

czyn a przypisywanych złej woli, są  skutkiem jedynie 
nieostrożności i niedbalstwa.

Niemam wprawdzie zamiaru wskazywać środków, ja 
kie w tćj mierze połicya przedsięwziąśćby jeszcze mo
g ła , ale wytykając niebezpieczeństwa i niestosowności, 
na tę okoliczność zapatruję się ze stanowiska gospo
darskiego, a uważając stowarzyszenia asekuracyjne 
wzajemne, jako jedyny i najpewniejszy zabezpieczający 
środek przeciw klęskom pożarów, jeszcze w roku ze
szłym pisałem w tym względzie moje obszerne uwagi, 
nie dla tego abym moje zdanie chciał uważać za nie
zbite i nieomylne, ile raczęj dla powołania do życia 
przedmiot tak dawno poczęty, tak długo obrabiany, a 
dotąd bez żadnego owocu. Towarzystwa rolnicze jako 
dzisiaj jedyne organa reprezentujące gospodarstwo, mąją 
w mojem przekonaniu ten wielki obowiązek, aby tę 
rzecz całemi siłami popierały. Jakoż Towarzystwo 
lwowskie nieszczędzi w tćj mierze swoich zachodów, a 
dziś znakomitości tego towarzystwa, których staraniom 
kraj tyle pożytecznych zakładów już zawdzięcza, za
jęte ważniejszemi niż kiedykolwiek sprawam i, a zbli
żone do ogniska władzy w Wiedniu, znąjdą niewąt
pliwie sposobność do osobistego poparcia i wprowadze
nia w życie tak potrzebnćj instytucyi, i dla tego nie- 
chąj mi wolno będzie powiedzieć, że i w tym przed
miocie oczekiwania nasze z zaufaniem ku nim zwra
camy.

P a r y ż  17 grudnia. 
Przyjazd Książęcia Pruskiego ,do Paryża sprowadził 

spodziewany skutek. D zisiejszy M onitor zaw iera arty
kuł wyrażający się bardzo protekcyjnie za Prusami 
w kwestyi neufchatelskiej, ale bardzo ostro przeciw po
stępowaniu Szwajcaryi, którąj dążenie rewolucyjne zarzu
ca. Artykuł ten jest prawie przygotowawczym do zajęcia 
przez Francyę Neufchatelu z tytułu najbliższego sąsie
dztwa. Co na to powie Anglia trzymąjąc stronę Szwaj
caryi ?

Sprawa kongresowa czy konferencyjna nie została 
jeszcze zupełnie wyjaśniona. Główne dzienniki angielskie 
utrzymują, że Francya i Sardynia zobowiązały się glo
sować w duchu Anglii, kiedy rządowe dzienniki fran- 
cuzkie zapewniają, że Francya i Sardynia do niczego 
się nie zobowiązały i że będą głosować według wolnćj 
woli. Revue Contemporaine mówi więcej, bo utrzy
muje, że Francya obstaje przy swem pojedawczem 
zdaniu w kwestyi besarabskiej i że ma nadziąję zdanie 
swe na konferencyi utrzymać. Francya i Anglia starąją 
się naturalnie bronić swąj sławy i niepowodzenie dy
plomatyczne ukrywać, ale w tćj sprawie sądzą, że or
gana francuzkie zasługują na większą wiarę. Anglia 
była prawie zmuszoną zezwolić na konferencye, dlate
go, że spostrzegła, iż Reszyd pasza party przez pana 
Thouvenela skłonnym był na stronę Francyi się prze
chylić. Anglia wymagała tylko jednej koncesji to jest 
ograniczenia konferencyi do samej kwestyi besarabskiej. 
Koncesya była ważna dla Anglii nie chcącąj, aby Fran
cya odgrywała w Europie rolę supremacyjną. Mehmtd 
Dżemil bęj nie odebrał jeszcze instrukcyi od swego 
rządu.

P . Bourree przybył do Marsylii bez Feruk chana. 
Stambulska korespondeneya Constilutionnela zapewnia, 
że lord Redcliffa jest bliskim pogodzenia się z Persyą 
i ie  Feruk chan nie przyjedzie do Francyi. Assemblee 
Rationale powstaje na takie zakończenie rzeczy.... ko
sztem polityki francuzkiej. Dziennik ten pragnie przyja
zdu Feruk chana do Paryża, pragnie także, aby Fran
cya weszła w tradycye jenerała Gardonne i hr. de Ser- 
cey i do Teheranu ambasadora posłała. Pokojowa ko
respondeneya Constilutionnela nie zgadza się z inne- 
mi korespondeneyami. Ostatnie tygodniowe pisma an
gielskie zawsze ważne a może ważniejsze niż dzienni
ki, widzą rzeczy w czarnych kolorach. Nie dziele bar
dzo tćj obawy, bo wiem, że Rosya, mimo przechwałek 
korespondencyj petersburgskich, nie jest przygotowaną 
do prowadzenia wojny w Azyi. Trudno uwierzyć, aby 
w tej chwili Rosya mogła podjąć sie nowćj wojny. 
Aby to zrobiła, trzebaby, żeby miała coś na piśmie 
z Francyą, a zdaje się, że tego nie ma, pomimo po
dejrzenia Anglii. Gdyby to miała, powstałaby niezawo
dnie wojna wasystasowa, jak się jeden korespondent 
wyraził, któraby zatrzęsła całą Europą a mianowicie 
Rosyą.

Można śmiać się z obawy a raczćj nadziei nowej 
wojny, ale czasy są takie, że nikt w pokój nie wierzy. 
Przypomina mi to epokę po coup d’etat, w której mo. 
je  doniesienia o nieuchronności wejny nie znalazły ża.
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dnej wiary. Napoleon III chce teraz pokoju, ale każdy 
czuje, źe on nie dla pokoju panuje. Wczorajszy S iic le  
w tym duchu przemówił. Wystawił on że skończona 
wojna nie naruszyła prawie Rosyi, że za lat kilkana
ście Ilosya będzie równie groźną jak dawniej i że bez
pieczeństwo kontynentu nowąj wojny wymaga.

Ostatni tygodnik The Press zawiera dość pretensyo- 
nalny artykuł, przyrównywajmy przyjazd DTsraelego do 
przyjazdu Foxa roku 1802. Artykuł ten jest ważnym 
dla tego tylko, że pokazuje, iż czasy się zupełnie 
zmieniły, to jest, źe dzisiejsza opozycya w Anglii jest 
szczerze za Francyą i za przymierzem zachodniem. Fran- 
cya zna takie usposobienie, a rzcząj taką potrzebą An
glii i dlatego tak śmiało postępuje. Odpowiadając na 
artykuły p. St. Marc Girardin, oaegdąjszy Times wyra
ża się bardzo oględnie, chociaż nic tai, że idee i oby- 
cząje francuskie panują już zupełnie w Madrycie, Me- 
dyolanie, Sztokolmic i Bukareszcie. Przyszłość konty
nentu, jak to już nieraz powiedziałem, zależy od spro
wadzenia Anglii przez Francyą na drogę polityki kon
tynentalnej. .

W Revue de Paris p. J.iy napisał dobry artyKui u 
prawie mterwencyi państw zachodnich w interesie cy-

- Flotylla^ rosyjska stojąca w Cherbourgu zabiera się 
do wyjazdu. Rozproszy się ona p® rożnych portach 
morza Śródziemnego, aby odebraći salutacye pokojowe 
w Neapolu, Palermie, Atenach, Stambule, Smyrnie i
Aleksandry i. . _ .

Potwierdza się, ie  Rosya trzyma ze Stanami Zje 
dnoczonemi w zamiarze utrzymania artykułu dodatko
wego do traktatu 30go marca mąjąceg i na celu zabez
pieczenie towarów nieprzyjaciela przeciw wojennśj ma
rynarce strony wojującej. Ostatnia Revue Contempo- 
ra ine  napisała o tein obszerny artykuł.

P a r y ż  17 grudnia. 
Książę Pruski zwiedza dalej Paryż i jego okolic. 

Cesarz był z nim dwa razy w Gymnase. Wczoraj po
lował z nim w Fontainebleau i jadł obiad, na który 
przyjechała Cesarzowa. Dziś Cesarz dał dla niego dru
gą rewię na placu karuzelowym. Jutro Książę Pruski 
będzie na obiedzie u księcia Hieronima i na balu w Tui- 
leryach. Pojutrze będzie na obiedzie u lorda Cowley. 
Tegoż samego dnia ma być na rewii jazdy w Wersa
lu. Czy Kreuzzeitung powie jak  powiedziała niegdyś 
o królowej Wiktoryi, że Książę Pruski przyjechał do 
Paryża na hecę? Napoleon III robi swe interesa z dzi
wną snadnością, bo wszyscy go potrzebują. Jak dawniej 
tak i teraz armia i ludność paryzka nie patrzą dobrym 
okiem na Prusaków.

Ostatnia Revue des deux Mondes zawiera nowy ar
tykuł p. Ampćre o Cesarstwie rzymskiem, w którym 
mowa jest o ECaliguli, Klaudyuszu i Neronie. Nie ma 
już tU alluzyi, ale są obawy o przyszłość. Obawy 
słuszne, ale na nie odpowiada w R evue Contem poraine
p. de Forcade la Roquets, krytykując opozycyjne dzieła 
pp. Tocquevilie i de Reinusat. P. de Forcade zdąje się 
opierać jak na osi, na wyrazach Montalemberta wyrze
czonych przed coup d’etat: „ ił fau l d la France quinze 
ans de silence“. Krytyk dziwi się niecierpliwości opo- 
zycyi. Na taką niecierpliwość odpowiada Siecle nie ma 
innego lekarstwa tylko działanie wojenne w interesie 
Europy i ludzkości.

W tych dniach Constitutionnel ogłosił parę dobrych 
artykułów o szkółkach, na które zwracam waszą uwa
gę. Constitutionnel wystawił co zrobiło pierwsze i 
nowe cesarstwo dla edukacyi ludu. Zwracam także wa
szą uwagę na mowę ministra oświecenia powiedzianą 
w tych dniach na rozdaniu nagród młodym rzemieślni
kom przes tak zwane towarzystwo politechniczne. We 
Francyi wszyscy przykładają rękę do edukacyi ludu, 
widząc w tćm najpewniejszą kotwicę konserwacyjną i 
największą dźwignię narodową. Z tego przekonania wy
chodził widocznie Lamartine kiedy oskarżał jedną szla
chtę, iż nie umiała tworzyć ludu.

Umarł w Normandy i Salvandy, autor history i Jana 
Sobieskiego. Salvandy nie przestawał się trudnić d»ie- 
jami polskiemi i historyą owego bohatera. 
g j |Arni de la Religion zerwał zgodę Universa z księ
dzem Cognat, dąjąc kręty komentarz listu tego kapłana. 
Wczoraj stanęły strony prie<j kratiami sądowemi. Na 
iądanie adwokatów, sprawa została odłożoną do przy
szłego tygodnia. Może jeszcze zgoda nastąpić, chociaż 
na sześciu kardynałów, tylko dwóch jest za zgodą. Kar
dynał Morlat pracuje w Rzymie przeciw Univerowi 
Redakcya Unicera zaczyna się 8kutków oburzę 
nia. iakie na sieb.e śeiągnGlrt Prz«z 8we średniowieczni

Rothschild wziąłby górę nad Pereirem i użył giełdy 
w celach rojalistowskich. Rothschild chociaż finansista,

Ijest namiętnym rojalistą. M,iui,d n ™
Rothschild kłóci się z Pereirem, a Mirfes zM  ta n i  .Dwąj 

ostatni, spotkawszy się onegdąj w Foyer du Gymnase, 
mato że się nie pobili i polieya musiał*i ich rozdzielić. 
Millaud wołał z szyderstwem do Miresa. t-ce  que 
vous me prenez pour un aetionnaire de travaux  de

^ lik w id a c y a  upadłości bankiera Place zgubiła jednego 
szefa dywizyi w rainisterium stanu, albowiem pokazała, 
że ten urzędnik dostał bogaty dar z okazyi sprzedania 
panu Place jakiejś własności listy cywilnej. Urzędnik 
musiał podać się d > dymisyi.

Od paru dni ram y  przymrozki. I tego roku rząd daje 
przekupniom pozwolenie rozkładania po bulwarach kra
mów noworocznych.

nia, jakie na sieb.e ściągnG1H przez sv e  średniowieczne

° P'w  szkole wojskowej St. ^  * a*evs^ a -'8 mała e- 
meuta z powodu zakazania tak * ych\ brimades, to 
je s t, mistifikacyj robionych w e d ł u g ‘radyc»  
uczniom przychodzącym do szkuty- . do kozy 
kilkunastu starszych uczniów, erai ® jnaiem '

Ksiądz IIuc , o którym raz w sp°m ^  ogłosi 
wkrótce nowe diieło pod tytułem : C h ry stian  c e 
nach, Tartaryi i Tybecie. iHnv pod.

M onitor nie ogłosił dotąd zapowiedzianej zmi y u 
prefektów, w przewidzeniu przyszłych elekcyj. » .
się sprzeczka o fundusze dobroczynne między Pre‘° 
Sekwany a merami Paryża. Merowie podali s ę do uy 
raisyi. Sprawa ta zgodnie się zapewnie zakończy.

Administracya kredytu ruchomego zaprzeczyła, aby 
dywidenda, którą ma rozdać akcyonaryuszom, miała 
ja k  roku zeszłego, wynosić 200  frank. Kredyt ruchomy 
nie da ty\e dywidendy, bo tego roku interesa jego nie 
poszły bardzo dobrze. Ma on wiele papierów, które trzy
m ać musi. Jego tegoroczne operacye nie przyniosły tyle 
zyskH, ił® przyszłoroczne drogi austryackie i omnibusy 
paryskie. Rywalizacya Rothschilds z Pereirem sprowa 
wadza złe skutki. Rothschild z syndykatem bankierskim 
trzyma się na boku i korzysta z każdego błędu Perei
ry zw vkl»*e szkodą kredytu publicznego, to jest krąju. 
C e s a r z 'ch iałby wziąso środek, „ie nie jest to rzees 
łatwa. Niechby tylk > ulegnl Z0Wftt syndykat, a znowu

l * » r y k  16 grudnia.
L’"’ Pomimo tak licznych stosunków jak e mamy z 

Ameryką, dopiero teraz dowiadujemy się o wystawio
nym pomniku w Savam ah dla Kazimierza Pułaskiego 
duis 8 stycznia 1855. Komitet truSiiący się tym dzie
łem, ogłosił przed rokiem sprawozdanie swoich czyn
ności,*) i z niego t )  dla wiadomości czytelników Czasu 
wypisuję tu ciekawsze szczegóły. Pierwszą myśl uwie
cznienia pamięci owego bohatera powzięli mieszkańcy 
miasta Savannah, w czasie pobytu tamże Jenerała La- 
fayetta w r. 1825. Wiadomo jest wszystkim ze Puła
ski wszedłszy do służby wybijających się na wolność 
stanów Amerykan k.ch, zaszczycony od kongresu sto
pniem Jenerała jazdy, na c tele legii cudzoziemskiej któ
rą dowodził, uderzając na liniją nieprzyjacielską pod 
twierdsą Savannah, poległ śmiercią walecznych dnia 
11. października 1779 r. **) Utworzony komitet zajął 
się zbieraniem składki na koszta wystawienia pomnika, 
i po wielu latach, kiedv w końcu zgromadzono 20,000 
dollarów (100,000 franków) wzięto się do jego wyko
nania. Z pierwotnych członków komitetu wszyscy pra
wie wymarli, wyjąwszy Wilhelma Robertsona i pułko- 
wn ka Bowen, i ci przybrawszy do pomocy Ryszarda 
Arnolda, przywiedli do skutku dzieło przed 30 laty 
rozpoczęte. Poruczono 1852 r. robotę pomnika znako
mitemu rzeźbiarzowi R bertowi E. Launitz z Nowego 
Yorku a dzień 11. października 1853 jako 74 roczni
cę zgonu Puławskiego obrano na położenie węgielnego 
kamienia. Opisanie tej uroczystości ząjmuje kilkanaście 
stronnic, bo w niej nie zapomniano wyliczyć wszystkich 
oddziałów wojska i milicyj, które jej towarzyszyły, o- 
raz pamiątek narodowych, jakie zostały złożone w gro
bie. O godzinie 3ej po południu, na Montery Square 
zebrały się wojska i władze, i tłum ludu wszelkiego 
stanu, a kiedy nastała chwila milczenia i cichości, pan 
Henryk Williams zabrał głos i przemówił w te słowa: 
.Zebraliśmy się tu dzisiaj, aby potwierdzić zd..me po
przednich poi,,lei. o charakterze jednego z bohaterów
przeszłości. Zebraliśmy się dla oddania należnego hołdu 
wdzięcznego poszanowania pamięci tego, który przes tło 
pół wieku temu, jak przelał krew swą i położył życie 
swoje w obronie wolności naszego kraju, a tern samśm 
żebyśmy rzeczpospolitą oczyścili z plamy niewdzięcsno- 
ści, wystawując na miejscu patryotyesnego poświęcenia, 
świadczący następnym pokoleniom, trwały pomnik jego 
usług i niespożytej chwały. Poważna ceremonia, która 
się w obecności waszej odbędzie, ukaże w am , iż na 
tych obszernych fundamentach wznieść się ma wspa
niała marmurowa kolumna ku czci i pamięci rycerskich 
czynów, spóltowarzyssa Washingtona sslachetnego a 
walecznego Puławskiego......" W dalszym ciągu swej
mowy, pan Williams opowiadał żywot bohatera. Poczem 
kapelan Aaron J. Karu odmówił stos rwaą modlitwę, a 
pan Wilhelm Bowen odczytał listę przedmiotów złożo
nych do puszki przed zamurowaniem kamienia. W  liczbie 
tych był pargatnin zamknięty w mi dziauej skrzynce, a 
zawierąjący napis następny:

Pulaski monument 
Savennah, Georgia. Chatham County 

United states of Amrrica 
11 October, 1853.

Po zamurowaniu kamienia, dano ognia z dział i na 
tem pierwsza uroczystość się skończyła. Wieczorem 
całe miasto było oświecone a członkowie komitetu za
prosili na wspaniałą ucztę do sali bursowej wszystkich 
urzędników tik  cywilnych jak  i wojskowych. Z nie- 
mniejszą ceremonią nastąpiło odkrycie samego pomnika 
d. 8 stycznia 1855. P. Ryszard Arnold w wymownym 
głosie oddał go pod straż i opiekę mera i starczych 
miasta Savannah. Postanowiono dzień ten na zawsze 
obchodzić jako narodowe święto i żeby pamięć jego 
zapisać w umyśle dziatek, wyprawiono dla nich ucztą 
na placu obok pomnika. Pomnik ten wystawiony z wło
skiego marmuru ma być wysoki na 55 stóp, kwadra
towa jego podstawa zamknięta po czterech jśj krawę
dziach, przewróconemi do dołu działami; na jednej z ta
blic, rzeźba wystawia Pułaskiego na koniu w chwili 
te d y  odbiera śmiertelną ranę, powyżej na gzymsach 
napisy, nad nimi herby polskie, i kolumna w stylu do- 
ryckim pięcią wieńcami ozdobiona. Na jej wierzchu sta- 
tUs» wolności trzymająca w lewćm ręru  jej godło a 
w kawern wieniec nieśmiertelny. Nie znajduję opisania 
Pom,''kft w zdaniu sprawy, a tu tylko uczyniłem je 
z .Połączonego do broszury rysunku. Koszta wysta
wienia t«£0 monumsntu wyniosły 17,000 dolarów 

niewiedziam miejsca gdzie były złe 
z wIokt “ męskiego. Nąjpowszechnićjsze przekonanie po
t w i e r d z i ł a  dawUe o 0(}a n je i  ż ,  Pułaski ranny przeniesio
n y  zostw  od swotaij społtowarzyszy do Greenwich nieo
podal Savannah, tam [ j ^0 października skonał i po

grzebany na wzniosłem miejscu pod palmowem drze
wem, zwanem po dziś dzień Pulaski s grave (grobem 
Pułaskiego). Ale była też inna wieść przechowana u 
mieszkańców, że jakoby Pułaski widząc się rannym, 
kazał siebie przenieść na o krę. francuzki ptyną cy  do  
Charlestown, a gdy na jego pokładzie J^ o n cz y l życia, 
ciało wrzucone zostało do wody. 1 
nie mogąc przypuścić aby kap .an „ie [ j j *
mając tylko 11 godzin żeglugi, mógł do£Ut _ ' Qm, ża 
biącego erynu rzucenia do wody zw,ok takieg J  
jakim był Pułaski i  e  p r a w d *  wyśw.ecm,
przystąpił uroczyście u . . grobu i w nim
laxł szkielet, który posłany został pod rozbior. najzna
komitszych anatomów. Ci uie tylko stwierdzili, ze ou 
jest męzki, ale nadto z porównania czaski głowy z  por
tretami Puławskiego, zupełne znaleźli podobieństwo. 
Co większa w grobie palmowym odkryto zardzewiały 
krzyż metaliczny, godło wiary katolickiego rycerza, któ
re nigdy go w bojach nieopussezało. Szkielet i kości 
starannie zebrane do metalowej trumny zosta y wmu
rowane na dole pomnika, w grudniu 1853 roku.

W dzienniku Philadelphia Album  28go paździerm 
ka 1830, zn»jduję powtórzone z Augusta Chronicie 
a wyjęte z jakieg ś dzieła francuskiego drukowanego 
w 1790 r. Proroctwa Pułaskiego w ostatnich chwi
lach jego życia, opowiedziane przez jego towarzyszy,

,a może i zmyślone. Jeśli prawdziwe, to duch umiera
jącego bohatera przeczuwał nastanie w lat 10 wielkiej 
rsw lucyi francuskiej, rolę jaką miał w niej odegrać 
Lafayette, a co najdziw niejsi skojarzyć się mającą 
kiedyś przyjaźń Anglii i Francyi „Francuzi i Anglicy! 
są słowa przepowiedni, szlachetnie spółubiegający się 
na p du talentów i filozofii, pohamujcie na zawsze krwa
we nienawiści, których ssutki tak dotkliwie nie raz już 
chuć się dały w obu półkulach świata. Widzę, że me 
długo już wam wieść spor o panowanie nad światem. 
W a sz ' przykład i potęga waszego geniuszu przyniesie 
wam trwalszą chwałę niż tę jaką daje podbicie państw 
okolicznych, albowiem roznieście wszędy światło cy- 
wilizacy1, łam.ąu kajdany barbarzyńskiej ciemnoty. 0 - 
statnis słowa umierającego były o Lafayecie, któremu, 
nawiasowo tu nadmieniam, Francya dotychczas niewy- 
stawiła pomnika, choć tak szczodrą jest dla mniej za
służonych od niego. Za panowania Orleanów, stało 
wprawdzie popiersie na placu przed Izbą Deputowa
nych, ale że było z gipsu, więc słoty i niepogody po
wietrzne na wiele lat przed upadkiem Ludwika Filipa, 
strąciły je  z podstawy.

Lord Charlemons uczynił wniosek do komisyi tru
dniącej się wystawieniem pomnika dla Tomasza Moore, 
aby takowy wzniesiony był w College street, jeżeli kor- 
poracya Dublińska na to przyzwoli.

Na zakończenie dzisiejszego listu donoszę wam: ze 
konfereneye paryzkie mimo zaręcień i zapowiedzi urzę- 
dowveh, nie n a ^ p i a  w cale, jeśli po wypowiedzianą) 
wojiiia Persyi od A nglików , R osya pierwszej zechce
pójść w pomoc. Przedwczoraj ambasadorowie birm: n -  
scy  byli u cesarstwa s  pożegnaniem, a na przyjęcie po
sła perskiego F e ru k -h a n a  wysłany został do Marsy
lii urzędnik ministeryum spraw zagranicznych.

Znakomity archeolog francuzki Artur Martin umarł 
w Rawennie. W  Conteville w Normandyi, włościanka 
zaślubiona murzynowi, powiła na raz córkę i syna. 
Córka miała płeć białą, a syn czarną bez najmniejszej 
odmiany.

Akademia fraucuzka z zapisu Barona Beaujour przy
znała nagrodę 3500 fr. p. Henrykowi Barrau za napi
sanie najlepszej rozprawy w przedmiocie od niej po
danym: Jaka role odgrywa rodzina w wychowa
n i u a drugą'fr. 1500 p. Prevost Parado!.

W Maqasin Piltoresque z roku bieżącego umieszczo
ne są rysunki i opisy: laski sprawiedliwości jednej 
z siedmiu danych przez Władysława ŁokieUa (1 2 9 0 - 
1333) miastom polskim, rządzącym! się prawem Mag
deburskim , znąjdującej się dziś w zbiorze p. Zielińskie
go w Kielcach i medalion z wizerunkiem i Cyfrą  

i Michała W iszniowieckiego , który był w posiadaniu 
jego prawnuczki Barbary Brzostowskiej-

Raczcie poprawę dwóch błędów dru arskich w liście 
moim z 5 grudnia zamieścić: nie Patrts_ aie Patin jest 

| jednym z nieśmiertelnych czterdziestu członków akade
mii ; nie na miejscu Óanowy ale C am no , Mercadante 
obrany został honorowym członkienn 1!,8lytutu.

Syniewski prowizorycznymi oficyalam i, w I klasie 
ofieyał II klasy Leopold Koneczny, w II klasie oti- 
cyał Illć j fil assy Leon Paulewicz, stanowczo po
tw ierdzeni są prowizoryczni ofieyałowie III klasy 
F ranciszek Bielewicz, Leon W arm ski i W iktor Za
jączkowski; następnie mianowani są prow izoryczny
mi oficyalami III klasy asystenci Tytus Wild, Ema
nuel Sim on, Alojzy Florącki i Laon P opiel, nako- 
nien prowizorycznym i asystontnmi III klasy urzędo
wi praktykanci Michał Zalew ski, Zenon T okarsk i, 
nadzorca straży finansowej Stefan Bielecki, wachmistrz 
furwezów Józef Kokociński, dyurnista W ojciech Roz
wadowski i Antoni Kfobusznik.

*) Ao Adress delivere(j jay[ng t),e corner stone of 
a monument to Pal®8 ’ m the City of Savannah October 
11, 1853 by Henry ” 1 hams, Esq x. x. Savannah, W. 
Thorne Williams 1855. _8vo 8tr_

**) Mylnie w iyW33ie ■ Puławskiego drukowanym 
w Warszawie, oznaczono ditę jego zgonu 9  października.

Gminy Modlnica, Modlniczka i Tomaszowice w ob
wodzie Krakowskim, zobowią*8*? dotacyą nau - 
ciel* przy szkole trywialnój w Modlnicy sk ładają
cą sio z 148 z łr. 57 kr. m. konw. do summy w y- 
noszącćj 200 złr. w m. kov, więc o 5 l  ,/ l r  3 k r. 
w m . konv. podw yższyć, tudzie* dotychczasowy w y
miar na opał z 16 z łr. 40  kr. o 7 z łr 20 kr. pod
nieść tak , że pomieniouy wyu*18 4 « r .  w m. kon. 
wynosić będzie. , ,

Ta chwalebna dążność celein uiepSZ9n)a oświaty 
ludowej podaje się z w yra®6"1 Uz'>ania do publi
cznej wiadomości. „  ,

Z. c- k. R tądu Krajowego.
Kraków 4go grudnia 185 •

L w ó w  15go grudnia. Uchwałą c. finansowej 
dvrekcyi adm inistracyjnego oRr?gU lwowskiego zo
stali mianowani przy p o m W cn urzędach podatko
wych prowizorycznymi poborcami podatków III kla
sy, kontrolor II klasy Ludwin , tudzież
kontrolorowie III klasy Korczyński i W iktor
Lisowski, dalój kontrolorami n  klasy w charakterze 
stałym  kontrolor III klasy ^ rancUzek Schón, a w cha
rak terze prowizorycznym  kontrolorowie III klasy 
Franciszek Michalski, Gustaw Horcinek , Stanisław  
Szumlakówski i J e r z y ^ a g n e r ,  kontrolerami III kla
sy w charakterze stałym  oficya| 0wie Ferdynand Zi- 
zon i W incenty N iedzielski, tudzież prowizoryczny 
kontrolor Józef Kupzynski, w charakterze prowizo
rycznym, ofieyałowie Karol Lakomicki i Karol K irch- 
ner dalój asystenci Antoni Maxymowicz i Hilary

Isba handlowo przem ysłow a we Lwowie uczyniła 
do wysokiego Ministeryum podanie względem usu 
nięcia niedogodności i zapobieżenia szkodom dla po
dróżnych i tow arów  na stacyi kolei żelaznej w D em - 
bicy. Podanie to daje w śkróceniu Św it  jak  n a -

Str % o , z e b a  na to dow odu: że kolej żelazna u -  
iuw a wszelkie inne ruchu publicznego środk i, bie
żące z nią w jednym  kierunku. Obowiązkiem więc 
kolei żelaznej je s t starać się nietylko o to ,  aby obrót 
publiczny, a szczególnie ruch handlowy m e cierpiał 
z powodu tej zmiany środków kom u-ikacyjnych, 
lecz przeciw nie starać się o dźwignięcie jego  s  tym 
większą troskliw ością, im większemi sama cieszy 
się przywilejam i, i im więcej pozbawia publiczność 
sposobów do kerzyst-inia z innych środków  komu
nikacyjnych. Atoli duszą om yślnego i kwitnącego 
obrotu handlowego je s t punktualność w dotrzymaniu 
term inu dostaw, bezpieczeństwo powierzonego m ają
tku, i sten jego  nieuszkodzony przy oddaniu frachtów. 
Bez tych waru ków wszelkie rachuby na nic się nie 
zdadzą. Buz nich następuje zw łoka, niepewność i 
strata w operacyjach handlow ych; a na tem cierpi 
handel, cierpi km sum peya , cierpią producenci, 
cierpi kraj i państwo. Rzecz się ma w tym sposobie 
osobliwie tam , gdzie jak  w Galicyi, kolej żelazna 
ma ułatw iać znaczny handel przechodow y europej
skiego znaczenia, i gdzie ożywiona idzie zamiana 
płodów surowych na wyroby fabryczne i rękodziel
nicze. Sprawom tym handlu galicyjskiego, a odno
śnie austryackiego , dojmującą wyrządza szkodę — 
kolój z Dembicy do W iednia.

Punktem wyjścia kolei galicyjsko-w iedeńskiej jest 
od roku prawie Dem bica, jedno z najlichszych mie
ścin Galicyi, niaposiadająca ani jednego  warunku, 
by zasługiw ać m ogła na nazwisko głów nej stacyi
kolei żelaznej. Podróżni, wystawieni tam na wszy
stkie niedogodności ostrój pory roku i niepogody, 
bez przytułku i schronienia, częstokroć po kolana
muszą brodzić w błocie i śn iegu, by się dostać do
m iasteczka, kilka se t sążni oddalonego, k tórego nie
chlujne szynki najmniejszej mu nieobiecują wygody.
Szczęśliw y kto zdołał znaleść m iejsce w wozie 
pocztow ym , by jak  najprędzój uciec z tego miejsca 
uciążliw ego! W  lichych, drewnianych szopach dworca 
leżą stosy nawalonych bez porządku pak i kufrów, 
w wartości milionów, wystawione na wszelkie p rze
widziane i nieprzew idziane przypadki i szkody, za 
które nie masz w ynagrodzenia lub zabezpieczenia. 
Niepomyślny ten stan daje się osobliwie czuć, gdy 
pomyślimy, źe kolej oświęcimsko -dem bicka położyła 
koniec istnieniu furmanów , brykarzy, którzy przed 
porą laty jeszcze byli pośrednikami handlu Galicyi 
z zachodem państwa austryackiego, gw arantując za 
wszelkie szkody m ogące w drodze przypadkiem 
wyniknąć. W szakże możność zapobieżenia tej nie
dogodności je s t nader ła tw a ; całe łoże  czyli spo
dnia budowa pod kolej doszła już do Rzeszowa 
miasta obw odow ego, gdzie tak podróżni znaleźliby 
wszelką w ygodę, jak i istniejące m urowane m aga
zyny i składy zabezpieczyłyby od szkód przycho
dzące towary. Należałoby więc przyspieszyć tylko 
kładzenie szyn, a kolej doprowadzona aż do miasta 
w trzech lub czterech najdalej m iesiącach usunęłaby 
ca łe to niepomyślne położenie.

Dalszem złem , wypływającóm poniekąd z przyto
czonych już w ad , je s t  niestosunkow e zw lekanie i 
niejednostajność przy przewozie tow arów , co nieo- 
bliczone w yw ołuje szkody dla handlu i obrotu p ro 
duktów krajow ych, tam uje wszelką spekulacyę. Nie 
chcemy tu wymieniać w szystkich skarg , dochodzą
cych bardzo często do wiadomości izby handlowej, 
lecz wspomnimy tylko kilka przykładów , dowodzą
cych jasno tw ierdzenie, co dopiero wymówione.

Z wykazu * ) przyłączonego może się w ministe
ryum handlu przekonać, że czas przewozowy z Dem
bicy do W iednia przy dwóch tylko przesyłkach trw ał 
8 — 9 dni, przy większój części zaś 13 — 19 dni a 
nawet do 27miu.

Przed powstaniom żelaznój kolei b ry k arzo b o w iązy 
w ał się w edług umowy i jakości tow aru dostawić go 
ze Lwowa do W iednia w przeciągu dni 14 lub 16 
najwięcej 20— 22, dziś zaś, kolej żelazna ze swem i 
lokomotywami parow em i. potrzebuje tylko z Dem
bicy do W iednia aż dni 27. Opłakany ten  stan po
gorszą się jeszcze nieregularnością w odsyłaniu od
danych towarów, które albo rozdziela-fej i jedne 
prędzój drugie p rzesy łają później, albo oddane 
późniój, albo oddane później przewożą pierw ej, p ier
wej zaś odesłane odstawiają późniój, tak że często
kroć tow ar, należący do jednej ca łośc i, przychodzi 
na miejsce przeznaczenia częściowo w dowolnych 
przerw ach czasu. Cóż się więc dla handlu spodzie
wać po takim ruchu ? —  Nowa szkoda dla handlu wy
pływ a z te g o , iż częstokroć pakunki przychodzą na 
m iejsce, mniej lub więcej uszkodzone. Gdy przed
tem  woźnica lub brykarz odpow iadał za każdą w y
nikłą szkodę i takową natychmiast m usiał w ynad- 
gradzać, dziś w istocie nie masz tój gw arancyi ko
lei żelaznej g a l i c y j s k o - wiedeńskiej; reklam acye bo
wiem ustne nie pomagają w cale , pisemne zaś od-
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pióra wnet tarcza rozciągłych paragrafów rozmaitych 
rozporządzeń, a długotrwała i kosztowna droga pra
wna, niebfdąc dla każdego przystępną i wymagając 
czasu i zachodów nie może inaczej, jak tylko ze 
znaczną niekorzyścią wypaść dla poszkodowanego.

Z tego co dotychczas powiedziano okazuje się 
dostatecznie, że kolej żelazna nie tylko nie uiszcza 
się z oczekiwanych po niej nadziei, ale nadto nie 
daje nawet tyle zapewnienia i gwarancyi, ile przody 
żądano prawnie od prostych furmanów i brykarzy, 
a publiczność zmuszona jest częstokroć być zado
woloną, jeżeli Administracya wyda jej hurtem po
wierzone gdzieindziej rzeczy i przedmioty.

Ze takie przeszkody i trudności nie wpływają po
myślnie na handel, i źe w takim razie handel 
nie może dźwignąć produkcji krajowój, rzecz 
jasna; r.ie mniej jasne jest prawo publiczności żądać 
od zakładu, który odciągnąwszy jej wszelkie inne 
środki komunikacyjne, ma je teraz nie tylko zastąpić, 
ale o wiele przewyższyć, aby swego dopełnił obo
wiązku. Nic nie zdoła w tym względzie uniewinnić 
uprzywilejowanej drogi żelaznej, mającej działać ku 
dobru powszechnemu.
p Izba handlowa lwowska, przesyłając wystawienie 
tej rzeczy niepomyślnej do wiadomości wy sok. mi- 
nisteryum handlu, następujące w tym czyni względzie 
wnioski , mogące posłużyć do zapobieżenia złemu.

1) Punkt wy-ścia kolei galicyjskiej przenieść w jak 
najprędszym czasie do Rzeszowa, lub na inne miej
sce, dogodniejsze dla ruchu handlowego.

2) Usunąć jak najprędzej opóźnienie przesyłek.
3) Przymusić wszystkie koleje surowemi przepi 

sami do zachowania terminów odstaw.
4) Zobowiązać administrację kolei; zaraz przy od 

bieraniu powierzonych jej przedmiotów, do zaręczenia 
bezwloczn go wynagrodzenia za wszelkie wynikłe 
uszkodzenia.

Naczelna .vłedza obrachunkowa kontrolująca za
mianowała ofieyała obrachuukowości przy tymczaso
wej buchslleryi rządowej w Krakowie, Franciszka 
Linl.ardt i cficyała obrach. buchalteryi morawskiej 
Wilhelma Klirnes: h radcami obrachunkowami w Kra 
howie.

C. k. Minister spraw duchownych i oświecenia 
zamianował zastępcę przy gimnazyum w Rzeszowie 
Antoniego Sołtykiewicza rzeczywistym nauczycielem 
gimnazyalnym tamże.

S S L mJ S * ~ r n  eT Takit S° V'IIa realeH 9 wy*lania W0Jsk swoich niewprowadzić sił do ulubione miejsce pobyto Napoleona I. g ó ra lu , lecz je  natychmiast cofnąć do Persyi, jak
11 O I  y  i tylko wojska obce na własne wrócą terytorya.

Podaliśmy krótką telegraficzną wiadomość zK o n -l • zobowi9«* się również nie mieszać
stantynopola o zabraniu przez Rosyan kilkunastu h L F  ^  P°*orem w *prawy Heratu czy to
małych statków tureckich dowożących potrzeby wo-I I l  k P0SI*da,mŁe 1 za-)jnu^ c 8° czy domagając się 
jenne Czerkiesom, i o zajęciu przez wojska rosyj- T . J , ” ą . wy(iwszy pośrednictwo, 
skie małej warowni Suchum-kale obsadzonój chwi- i r  iWnhg 0 ' st pomiędzy obu stronami z czasów
Iowo przez Czerkiesów. C*łe to zdarzenie opisuje! ""  T 6. .
Journal de Constantinople w na*lępuFacv° sposób” I ’T  °*la*ni?h c«*ach rząd perski zrzekł się uro- 
według listów odebranych z Trebizondy z 30gO dobicia m onety,w ładzy nakazywania Khoot-
m.: „Ośmnaście małych statków tureckich i iedeii! ? u • . za PanuJ?cog°) i wszelkich innych 
bryg, napełnione rozmaitemi towarami ! T 0WIĆ m0g9cych 2*leiność Heratu od
z Trebizondy do Suchum-kale, gdzie towary s w S e h * ?  per,kieg0- . .  .
wyładowały. Papiery i świadectwa tych okrętów »Z*warowanem było równocześnie, ie  póki rząd 
były wizowane w Trebizondzie przez k o n su la 'ro -r" g kl nie wmiesza się w sprawy Heratu, zobo- 
syjskiego. Podczas gdy ststki te były w porcie g U-JWiązama . rządu Per*kl#ff° P°«>staną waźnemi i sta- 
ohum-kale, uderzył dnia 22go listoc jenerał rosyj- | n?WCłe™- 2 dru«iei *tronT ‘ obowiązano się w imie- 
ski Filipson na czele 5000 żołnierzy na S u ch u m -JT  rZą, “ anSIeI*kief«» ie  gdyby i jakie mocarstwo 
kale dotychczas przez Czerkiesów Ujmowane, ^  w sPra^ . He.ra‘«’ r. T  an-
uporczywej walce wyparł ich i zaiał warownL g,elskl n* Pro4b« ministrów perskich meodmówi mo- 
Podczas walki uprzątńiono towary ZJ tureckirh 0_ caratw“ temu rad przyjaznych w celu utrzymania nie
w .  w ó w c z , o . , * . , r ‘™  f F l i r „ ^ ^ pod,Gt ° “ i 1* " 1" , .  . . .  ,
wał do siebio sterników ośmnastu statków i do - 7y ząd ang‘«lski wiernie i stale trzymał się
wódzcę brygu. Pod pozorem, iż papiery ich nie są T i  T ° Wiązań’ r2ąd perski objawiał nieustanną 
w porządku, radził im by się udał, dó Anapy d l a T T / amywama “ « z "« ««bie po-

« *  » *  w -  - w —
nap, lądem. W Anapie zatrzyma! «
innym kazał płynąć dc. Korczu, zawsze pod dozo-1 n ” “ “ r !7 t}  ? ! ”*•““  “ O  ltiroJnBJ *>
rem kozaków. Statki te jednak z powodu burzy mor I , Za P ie  Emir Dost-Mohamed, na-l
skiej nie zdołały wpłynąć do portu kerczvńśkie<™ 0Ze Aff anist% u> namówiony przez swych sąsia- 
a gnane wichrem wróciły do Trebizondy (?) Tam ! zawłaszczył Kandahar, źe za ich pomocą 
sternicy statków stanęli przed zwierzchnością i 0_ J pomy^ ny osiągnął skutek i zamierzał udać się| 
powiedzieli cały wypadek. Stan kupiecki w frob i- [ w Pockdd przeciw Heratowi, i że demonstracya zbroj- 
zondzie oburzył się do najwyższego stopnia a kon- i ”*• ^  kloranku Heratu konieczną jest dla spokojno- 
sulowie, miżnowicie zaś angielski, mieli p rzesłaćP 01 Ji "0™isanu-
sprawozdanie o całej tej rzeczy svvvm posłom d o L j*  * wyfaz »*ą«iedzi“ ma oznaczać Anglików, 
Konstantynopola." * ‘ | p - twierdzenie zupełnie jest błędne. Żadna

Cały ten opis podaje, jak wspomnieliśmy, dzień- mLisc»^H°strnntredn!r lub- bezpośrednia
mk carogrodzki a przeto co do szczegółów iest on T T  a T  y 9 angielskiego i kie-

*»u  U m I  ,  LdSymfl”  j !"f;;bjaW‘ai “ ™»“ “  H« > -
2 8go t. m., dodając iż sprawił on w tej stolicy

W iedeń  21g« grudnia. Według otrzymanej z dnia 
wczorajszego depeszy z Wenecji, C. K. Ap. Mość 
wrjechał o 6ej rano do Rovigo na inspekcję.

Dnia 12go N. Pan w towarzystwie Fzm. Gorz- 
kowskiego, jea. adj. fmp. Griiiino i licznego orsza
ku, odpłynął do Lido, gdzie przyjmowali go fmp. 
hr. Nobili i fmp. hr. Degeufeld, tudzież dyrektorowie 
artyleryi i inżynieryi. N. Pan pc obejrzeniu twierdzy 
i zakładów wojennych powrócił do Wenccyi. Nastę
pnie w raz z hr. Thuneni i Namiestnikiem hr. ISisstn- 
ge>i O gląd >ł gimnazyum św. Procolo i tam przy j- 
mowar.y był przemowami uczniów w  różny, h języ
kach- s ta m tą d  zwiedził Cesarz Jmć szkołę wyższą 
realną i szkołę morską, gdzie 500 uczniów kształ- 
ci sie wo wszystkich unaioj^t *osciach. Cwiedii? także 
N. Pan kolegium 00 . Mechitarjstów, oprowadzany 
przez arcybiskupa Monsignora d’Hurmuz, Konsula tu
reckiego p. Brogam e i dyrektora za s iad u p. Giari

Daia 16go t. m. odbył się przed Cesarzem prze-: 
gląd wojsk na placu broni i musztra ogniowa.

Dzień 13go b. m. N Państwo poświęcili głównie 
oglądaniu dzieł sztuki począwszy ud kościoła „dslla 
Salute", gdzie nietylko sama budowa kościoła lecz 
wielki ołtarz i malowidła Tycyana zwracały szcze 
gólną Ich uwagę; następnie zwiedzili N. Państwo a- 
kademię sztuk pięknych i tam N. Pan aa prośbę 
prezydenta margr. Selvatico, pozwolił na pozosta
wienie akadendi obrazów świeżo nabytych z galeryi 
Manfrini. Cesarz oświadczył, iż przyjemnie mu jest 
uczynić coś takiego co milem jest Wenecyi i aka
demii. Prócz tego N. Państwo zwiedzili pracownie 
rzeźbiarza Bosa i malarza Blaas i oglądtdi tam ró 
żna roboty.

Dnia 14go odbyła się na placu św. Marka tom 
bola w najlepszym porządku poś»ód tłumu ludu, 
której dochód po opędzeniu wydatków przeznaczo
ny był no cele dobroczynne. N. Państwo i znaczniej 
sze osoby znajdowały się na balkonach.

Daia 15go N Pan udzieliwszy posłuchań prze
szło stu osobom, zwiedził pracownię profesora Fer
rari i zakład typokalkograficz y Antonellegn, gdzie 
przeszło 300 robotników jest zajętych i 40 pras 
w ciągłym jest ruchu. Następnie zwiedził Cesarz Jmć 
zajmującą fabrykę paciorek szkhmnych na S. Leo
nardo, rodzaj przemysłu wyłącznie Wenecyi wła
ściwego, gdzie przeszło 150 ludzi jest zajętych.

N. Państwo opuszczają w tych dniach Wene- 
cyę udając się do Padwy, gdzie na 27go są spo
dziewani. W Padwie przygotowaue są na przyjęcie 
Cesarstwa świetne uroczystości, między któremi ka- 
t'Uzel. Z Padwy udadzą się do Rovigo i Vicenzy, 
§dzie odprawioną będzie zabawa zwana „La Rua“.

przyjęcie Cesarstwa Jmó w Brescia odbędzie się 
Wystawa przemysłowa i artystyczna. Pobyt w We
gnie trwać ma dni 4, a oprócz illuminacyi, przy
gotowują tam wystawę przemysłową i artystyczną, 
toinbolę i zabawę dla ludu. Do Florencyi udadzą 
*'ę N. Państwo dopiero po zwiedzeniu Medyolanu,
® t ikźe zwiedzą N. Państwo Modenę i Parmę. WMe- 
f*V'danie odnowiono m  przyjęcie Cesarstwa p ałac  
Polewski: w teatrze walla Scalaa danq będzie o- 

i wielki bal, w teatrze „alla Canobiana* przed- 
**t!»wieiiie dramatyczne. M arszałek hr. Radecki zaj-

K u r s  k r u k m e n h i  ( 2 5  grudnia —  Ruble srebrne 
ns men. polską iądają 101, ptacą 100. —  Banknoty »n- 
stryackie: za 100 iłr . mk. iąd. (łpol. 40 7, pl. 404.—- 
Prułki kurant; aa I5 0 * tr . mk. żądają talarów 97, plącą 
9 6. -  Cwancygiery Aąd. 1 0 9 — pl. 108. —  Imperytly 
ros. *. (Ir. 8 kr. 30, pl. zh. 8 kr. 24 mk.—  Napleon d’ory 
2 0-frank. iąd. d r . 8 kr. 18, pl. d r . 8 kr. 12. mk.— 
Dukaty ważne holend. aąd. *lr . 4 kr. 52 plącą ałr. 4 
kr. 4 7 mk. — Dukaty austr. iąd. d r .  4 kr. 54 plącą 
d r .  4 kr. 49 mk. Listy rastawne polskie s kuponam. 
bież. iąd. 9 8 */g, plac. 9 7*/3 , Listy *aBt. galic. ( knponi 
żąd. 88, plącą 8 2 1/ł  Obligacye Indensn. a kupon, 
żądają 7 7, —  plącą.—  163/4. Nowa pożyczki narodowa 
j r. 18*4 iąd. 88, płacą 8 2 % .

K u r t  i t r o tr tk i  % d. 19 grudnia—  Dukat holen
derski d r. 4 kr. 49. — Dukat cesarr. d r . 4 kr. 52. __
Półimperial ros. dr. 8 kr. 26. Rubel ros. ałr. l  kr. 88—  
Talar pruski ałr. 1 kr. 38. — Polski kurant i pięciozło
tówka sir. l kr. 12. —  Kurs list. zastc w galic. stan. Isty- 
tueie kredytowym: Instytut kupił prócs kuponów 100 pc
ałr. 80 kr. 48 mk. —  Sprzedał 100 po d r. —  k r . --------
Dawał za 100 d r ---------kr. — . — Żądał iłr . 81 kr. 18.

K u r t  s t i t d t ń t i i  z 2 0grudn. Metaliki 81%  Noua 
pożyczka €4. —  Akcye Banku wiedeń. 108 6 .—  Akcye
kobt.i ielaznćj północ. 24 0 %  Agio od złota 9% , od
sroora 7. —  Ob lig. uwolr. grunt. 7 6 % . —  Pożyczka 
ostatnia neroćowa 8 8 % . Promessy galicyjskie —

P r z e g l ą d  p o l i t y c z n y .

Depestc telcgraficsne.

P a r y ż  21 go grudnia. Diiś książę Fryderyk Wil
helm pruski miał wyjechać z Paryża. Z Madrytu do
noszą z 19go, iż w Leon odkryto klub rewolucyjny. 
W  Madrycie takie aresztowano wiele osób i znale
ziono u nich odezwy. Mires wziął na siebie poży
czkę hiszpańską w sumie 300 milionów realów po kur
sie 42, 56.

pewne wrażenia. Wiele dzienników n i e z a k a n o w i - t ' « rf n i e . n n i e j  pczetojednak wykensł swe
wszy Się w pierwszej chwili nad całem tem zdarzę- f amysły- Nl^ lko bowiem wojska perskie naszły 

• . . .  sterytoryum Heratu, chociaż ewentualność mogąca
’niła się, lecz

Tymczasem I 'T ' '"  uim5S*y «u*sio; rząa persRi przywłaszczył 
— » ' Isobie prawo niiaruwuuia naczelnika H eratu , a na

niem, podniosły jego ważność, uważając go za ja- terytory"mI H«ratu> c“ z , ewentuslnoś 
kiś krok zaczepny Rosyi przeciwko Turcli a na- 1 T ” P°dTob:iy usprawiedliwić me spełniła
wet sprawił on wrażenie na giełdach. Tymczasem °Weg,y miast0;. rz^d P^ski przy ---------
zdarzenie to nie może wywrzeć żadnego wpływu na! prawo mian iwuma naczelnika Heratu, a na-
stosunki europejskie, jest prostem' nastęnstwein {wel P08un9ł  si« s i  do ogłoszenia Heratu terytoryum

- i . -----— uj i i j nu
stosunki europejskie, jest prostem' następstwem . 
siniejącego stanu rzeczy i nie narusza żadnych u-
m ów  i trob ta tńn , ;«1.  . . . . . . .  J

perskim.
# Oblężenie Heratu trwało kilka miesięcy. Przedmów i traktatów, jak to okaże tiastępuiace obia-1 *  ̂ - . • * •

śnienie. I rozpoczęciem i w ciągu trwania jego, Persya nietai-
Szereg małych forteczek na czarnomorskich w v -F *  Ji'eprzyjaznych swych uczuć dlaAngli, a świeży 

rzezach  K aukazu od A napy do warown® 'M k o łZ -  - Pe" k r g° T * " ' ,  Up°rcz5'wość
wskićj opuścili Rosyanie w czasie wojny wschodniej " Ł  m6S?U,ZndJ ’ Jak P^ecw nej dobrój
widząc, ża z łatwością z nich przez floty i wojska

*) Do podania przyłączona jest tabela, ułożona podług 
^yginalnych listów frachtowych i recepisów oddawczych 

0 ®i ożwiecimsko-dembiokiój.

sprzymierzone wyparci być mogli. Kilka z tych o- 
puszczonych i w części zburzonych warowni zajęli 
Czerkiesi, a niektóre osadzili Turcy. Po zawarciu 
pokoju, wojska tureckie ustępując według traktatu
skn T m r°"yJ?klch’ °P uś(!iły warownie czarnomor- 
nn ~ t u ’ » wojska rosyjskie zajęły je na-
? ,„ r  ‘ r  “ ,e t" jiko  tw yto-
bvn ” °. ,Ros.yi “aleźące, czego jej traktat paryzki
gti o T  J n i0zaPrzeczyf - Dowódzca jednak czerkie- 
O nierł paSZa °P anowfl'vszy  Anapę i Suchumkale, 
T u r- Się R0syar.om żądając napróźno pomocy od 

1 Anglii, a wieści carogrodzkie głosiły ze 
znaną Wschodnią przesadą o jego siłach i walkach, 
nresiąe w dziennjjtu naszym 21go listopada obraz 
opecnego stanu rzecZy lia Kaukazie, przedstawiliśmy 
słabe tam stanowisko Sefera paszy, które nie może

i Postępowanie Persyi uważane jest przez Anglią 
za krok nieprzyjacielski. Nadaremnie żądano zadość
uczynienia. Opuszczenie terytoryum Heratu przez 
Persów wymagane było jako wstęp do pojednania 
w zatargach wywoalnych przez Persyą. Zadanie to 
otrzymało odpowiedź wykrętną, a według osta
tnich wiadomości armia perska jest jeszcze w He- 
racie.

„Ponieważ przedstawienia przyjacielskie nieodnio- 
sły skutku, a rozsądne żądania odrzucone lub pomi
nięte zostały, staje się dla rządu angielskiego p#- 
trzebą przedsięwziąść środki, któreby przekonały 
rząd perski ie  uroczyste zobowiązania zaciagnione 
względnie Anglii me mogą być bezkarnie gwałco
ne, ntoreby stały się rękojmią przeciw nieustan
nemu naruszaniu dobrej wiary.• i i  “‘uuuvTiani/ K uio itłUZ.0 W  łt»m 1 • i

iść w porównanie z silną pozycyą Szamyla, oparta j - sz n *!. . otrzymały rozkaz ‘ groma-
na daleko szerszej podstawie i wyższych moralnych i - , ,  " l81̂  w “ orabay, wsiędą one na okręty, gdy po- 
raateryalnych zasobach; lecz zarazem wspomnieliśmy I Vze,  e. PrzYgotowania ukończone zostaną. Następne 
iż dostarczanie zasobów wojennych Seferowi przeź 1 z,a ,an!a » Sdy wojska znajdować się będą w zatoce 
statki tureckie, moźe sprowadzić zajścia i starcia Per?kieJ’ zw isnąć będą od wypadków i polityki Anglii 
na morzu Cłaraein głabość stanowiska Sefera oka- * rozkazu jeneralnego gubernatora Indyi. 
zała się wkrótce: Rosyanie zajęli Anapę, a nastę- Cpodp.) Edmo»s/o»e, seir. rządowy."

k r w i l t o  l u s n n i t t u .  “
Czarnem z powodu dowozu rozmaitych towarów Czer- > W miasteczku Liibea w Saksonii złodziój pewien
kiesom, co Rosyatlie za gontrabandę uważają: najprzód 1 W ,Czasie Przesluchania g° w ratusra> b o c z y ł  oknem
dawniej zabrały strainiczo okręty rosyjskie kilka piętra na ulicę 1 mim0 że padł na bruk, nie
statków tureckich, Co dało powód do znanego wyna-1 T ósł najmmójsz3go szwanku i natychmiast biedź po- 
dku pod Jemkale; teraz znów zatrzymał dowódzca ‘ C°ufiły‘ 8chwytano e° ai 0 parę mil 8t®mtąd. 
rosyjski Kilka innych statków, zapewne z tego samego ~  majętności księcia Bedford w Woburn sprze- 
powodu. rierwsze Zsjścia wkrótce załatwionem zosta-: , Wan° niedawno bydło tuczne wi«cśJ dającemu. Ceny 
ło ; toź samo zaPewne ; drugie załagodzonem będzie L y do niesłychan^  wy»okości, bo tak pięknego bydł
z łatwością, gdyź Ro j0 gderając  statki, które i nego, trudno nawet w sair'dj AnS1H znaleśó. Prrypi-
według traktatu uWaźa%  za rzemytnicz0, prawnie !UJł- to armie jakł dawano bydłu- Zamiast jęczmienia 
działają; o prawości s(„szn0ści niema dzisiai dawano baranom i cielętom chleb ś. Jana (Ge
mowy W Stosunkach D0litvrznvcll. i l a!°ma  i którego owoce zowią się w handlu

» | dulcis'). Beczka okrętowa tego owocu rosnące-
U d  y  G. ; go wzdłuż brzegów morza śródziemnego, kosztuje w An-

Rząd indyjski tvyda|  odezwę zapow iada-:?” z dow°zem 8Va funt. szt, gdy tymczasem beczka
jąeą wydanie wojny P e r s v i n r z o z  Anglię: w  T T - Wypada na 10 f- ezt- Cblab ś- Jana sypie się

„Jeneralny o“bąrnator Indyjski postsnowiwszy a neJ przyprawy w żłoby._______ ______

n Bombay d l a i l W  I

_ W styczniu 1853 P. '  t8j  traktat po
między podpółkowmkem Sheil posłom i ministrem 
pełnomocnym krolowój pr K  ’ £ rgkim ; orai

S u J- p T S S r aZ,m^  - y l i  pierwszym m in is tr i

s w « S a r r8ki -obowiązaf si^ wojsk
ska kabiilsE  kandach»ra,tU’ wyjdwszy gdyby W0J“ s kabulsk!e, kandacharskie lub inne opanowały
Herat. Rząd perski zobowiązał się prócz tego w ra- roohosnag- 314 /v

1 9 %  *r. ia ry z  .2 8 % —  Agio od s lo tj
i f V*

— dt0 8 5-procent. — P«ży
Igi indem:., gałi-

t&liki 5-procent s i 8/ 
esk, narodowa o 88*/,6 —  Obi
oyjakie 6-procent 7 6 1/ ,  Mottóki 4 ' " 637/a . —  ida
tsdiki 4-procent, 648/4.—  Metaliki 8.p r o c e n t . —  Los, 
1834 roku 270,  — dto s roku 1883 12*. —  dtto 
* r .  1854 4-proo. 107 /a— 4J-Cye B aniom  1029. — 
Akcyc kom: «  pMaoouój 2377 —  Akcye kredytu

Odpowiedzi rządów rosyjskiego i tureckiego co do 
nowych konfereacyj, już nadeszły, a gdy Habib-bej 
syn Reszyda wiozący instrukcje dla pełnomocnika tu
reckiego Dźemil-beja, jest już w drodze do Paryża; 
przeto mniemają, że konfereneye rozpoczną się 
w pierwszych dniach stycznia. Jednak z Konstanty- 
lonopola donoszą, źe właśnie w instrukcyach prze
syłanych Dżemil-bejowi kładzie Porta za warunek 
zgody na konfereneya, aby delta Dunaju przyłączo
na była bezpośrednio do jój krajów, zaś Frankfur
ter Ztg podaje, iż Austrya pod tym jedynie warun
kiem weźmie udział w konferencyach, jeżeli inne 
mocarstwa zrzekną się stanowczo myśli połączenia 
Księstw Maddunajskich.

Urzędowa Koresp. Pruska potw ierdza wiadomość
o zerwaniu stosunków dyplomatycznych między Pru
sami i Szwajcaryją, a poseł francuski w Bernie opie
kować się będzie poddanemi pruskiemi w Szwajca- 
ryi. Gazeta Wezerska utrzymuje, źe obok noty pru- 
skiój z dnia 8 b. m. do mocarttw europejskich 
w sprawie neufchatelskiej, poseł pruski w Frank
furcie otrzymał instrukcję która ma dowodzić iż 
Prusy prawo swe chcą poprzeć siłę; a poseł oświad
czyć ma na zgromadzeniu związkowem, iż Prusy 
zamierzają wejść w układy z rządami niemieckiemi co 
ao przeprowadzenia wojsk swoich przez ich kraje do 
ozwajcaryi. Hamb. Nachr. donoszą z Berlina, iż 
Francya postawi na granicy szwajcarskiej korpus 
obserwacyjny na przypadek, gdyby chciano tam my
śleć o ruchach rewolucyjnych.

Frankf. Journ. z d. 20go zawiera depeszę z Ber
na donoszącą, iż rada związkowa powołała sztabs- 
oficerów i rozesłała do kantonów wiadomość o tem 
co zaszło, tudzież o zamianowaniu dowódzców kor- 
pusów. D epesz ta mówi dalój, źe rada szwajcarska 
odrzuciła dalsze bezpośrednie układy z Prusami a 
między ludem szwajcarskim panuje wielki zapał.’

W drugiój depeszy tegoż dziennika jest wiado
mość z Berna także z 20go, źe rada związkowa po
wołała 20,000 ludzi, z których połowa zajmie Ba- 
zyleę pod wodzą Bourgeois, a druga połowa Sza- 
fuzę pod wodzą Zieglera. Wielka rada berneńska 
otrzymała nieegraniczeny kredyt wojenny.

Z Genui donoszą 18go, źe przejechał tamtędy jen. 
Rostolan wysłany przez Cesarza Napoleona z po
winszowaniem królowi Neapolitańskiemu ocalenia 
z rąk mordercy. Do Neapolu odpłynęli z Genui no- 
wozacięźm Szwajcarowie. Podpułkownik Latour ktć- 
rysię  rzucił w obronie króla neapolitańskiego,’mia
nowany został adjutantem królewskim i ozdobiony 
krzyżem zasługi.

Flotylla angielska na morzu Czarnem stojąca ma 
zimować przy ujściach Dunaju, a stamtąd ma wysy
łać okręty dla krążenia po czarnomorskich wodach,
0 tle burzliwe w tym czasie morze pozwoli.

Listy z Aten przynoszą pogłoskę o zmianie niespo
dziewanej gabinetu greckiego; dzisiejsze ministeryum 
ma usunąć się od steru rządu, a nowy gabinet u- 
tworzyłby Maurokordatos, Trikupis lub Kanaris.

Podaliśmy pierwszą wiadomość, że Rosya zwiększa 
wojska nad morzem kaspijskiem i koncentruje część 
armii kaukaskiej w prowincji Szyrwanie i w pobliżu 
Baku, aby być w pogotowiu na wszelki Wypadek 
w Persyi. Wiadomość, którą późniój przez nas ode
brane doniesienia potwierdziły, przekształciły „aze_ 
ty niemieckie na różne mylne depesze; oprócz da
wniej podanej mylnej wiadomości. Doniesienia pó
źniej przeznas odebrane, potwierdzają tę wiadomość
1 mieszczą nowe szczegóły.
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r r iy j i c h a i l  od  21  d o  ^  grudnia.
HOTEL POLLERA. Maoan Wojeiech z ioną i  Trzebini. 

Landau Ludwik kupiec z Warszawy. Gradenowitz Edward 
kupiec z Wrocławia. Okręgi Samuel kupiec, Bergson Michał 
agronom z Mysłowic. G uttm ann Michał, Roemischkc Rajmund 
z Prus. Kohn Józef z Wiednia. Schwarz Rudolf z Wadowic. 
Parylewicz Michał z Niepołsmic. Popławski Stanisław z Polski.

Wyjechali: Nowakowski Henryk wł. dóbr do Przemyśla.
Masłowski Marceli obywatel do Dąbrowy. Rakowski Cypryan 
obywatel do Warszawy. Gregor Karol budowniczy do Rze
szowa. Lgocki Jan * wł, dóbr, hr. Łoś Alfred w ł. dóbr do 
Polski. Zanowski Marceli wł. dóbr z żona do Nowochorza. 
Dolański J- w ł. dóbr do Galicyi. Wojnarowski Jakób wł. dóbr 
do Polski. Schwarz Rudolf, kupieo do Wadowio. Parylewicz 
Michał do Niepołomic.

HOTEL DREZDEŃSKI. Książę Oboliński z Mołdawii. Al
bert Speyer ze Lwowa. Ludwik Baier właśc. dóbr z Polski. 
Adolf Dobrzyński właś. dóbr z Wiednia. Józef Baldauf c. k. 
inżynier z Bochni.

HOTEL SASKI. Walenty Wałecki obywatel, W ładysław 
Slaski ob., Eugieniusz Bogusz ob. z Polski. Andrzej Łopacki 
o. k. porucznik z Temeszwaru. Ksawery Mikucki Dr. med. 
* Wiednia. Waleryan Michalczewski Dr. med. z Wiednia. 
Marya i Hilda Schnaidlinger śpiewaczki z Ołomuńca. D a n i e  
Schapier śpiewak z Ołomuńca. Eugieniusz Katerla °byw* ® ̂  
Eustachy Chodylski lob., Ludwik Katerla ob. i  P o l s k i ,  
ksander Ign. Suchorzewski dziedzic dóbr z W r o c ł a w i a .

Wyjechali: Andrzej Łopacki o. k .  p o r u c z n i k ,
Ludwik Katerla, Eustachy Chodylski do P o l s k i . ______________

i£4JL8£J
o o d s i e n n l e

Pociągi osobowe odchodsjt *
o soda ln le  l* * 0! ml*‘ 16 P° P«ł«*- 

Do Dębicy j # | 0*,S*U 9**1 * wieczorem.
i o g o d z in ie  6 td j mis. 10 z rana.

Do, Wiednia j 0 godsinl* 3ój min. 36 p« poła*
Do W rocław ia! # godzinie 8tój min. 30 s ra n a
li W arszaw y t . „  ,

Prtychoatą do Krakowa:
* godzinie bój min. 20 z rana.
t godzinie 3aj sala. 36 po połndnia
o godzinie tltój min. 26 przed połudn. 
o godzinie 8d] min. 16 wieczorem.

e godzinie 2ó| min. 56 po południa

C2558) Kundmachung. 0 3)
[Nr. 3709.] Beim k. k. Bczirksamte Krynico Śandezer 

Kreises wird ein Tagschreiber gegen Taggeld dO kr. ag ic 
auf eine un b estim m te  Zeit aufgenommen. B ew e rb e r  a en sic 
bis Ende Dezember 1. J. hiezu sohriftlich zu ®e. c
Befahigung fur das Registrature-Faoh nachzuwe 

Vom k. k. Bezirksamte Krynica 
am 20. November 1856.

■ DjMoy 

£ Wiednia

£ Wrocławia 
I Warszawy

edehodzf

Pociąai osobowe » Dębicy do Krakowa:
j o  godzinie lltój min. 15 przed połudn. 

' ’ |  o godzinie 2ój po północy.
Z  Krakowa do Dębicy:

I o godzinie 3ój min. 37 po południe 
pnyohodzą j  0 s0Azlnle 12tóJ min. 25 w nocy.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
Kraków  20 grudnia. Dowóz zboża z Królestwa Polskiego 

ciągle jeszcze bardzo jest ograniczony, ruch handlowy na gra
nicy idzie dalój bez żadnego życia a ceny me zniżaj* się przez 
aporosywośó spreedaj^oych. Natomiast prsybyło do Krakowa 
kilku obywateli z Królestwa Polskiego z próbkami dla po- 
csynienia układów o soaczniejsze dostawy i okazali się da- 
leko . g o d n i e j s z y m i  niż a siebie, przekonawszy się naocznie 
o  stanie tutejszego targa i z n p a s a e h .  T ą  drogą sprzedawano 
sto Dar najcelniejszego ziarna (pszenicy i jęczmień} .  odsta
wa na^komorę Baran po 50% złp.; znów w i.nón, miejsca 
150 par pszenicy i żyta w pięknem ziarnie z 
Barana po 51 złp.: wielu innych ofiarowało po umiarkowa
nych cenach trzechgatunkowe zboża, ale mimo tego tutejsi 
spekulanci nie są  pohopni do skupywania wielkich zapasów, i 
czekają na jeszcze większy spadek oen. Na wczorajszym targu 
kleparskim pszenicę zakupywali tutejsi w
ziarnie po 8. 8% , 8 '/, złr., w y b o r o w e  ziarno 8 / ,  9. 9 / ,  złr. 
Ta ostatnia oena jedynie za małe party* najcelniejszój psze
nicy. Zyto nic można było drożej sprzedać nad 5 złr., małe 
tylko ilości kupywali tutejsi p iekarz  na późniejszy zapłatę 
po 5 V 5 V, złr. Jęczmień bardzo śle stoi w targa. Ofiaro- 
wano go po cenach notowanych, leez nikt niechee tyle zan 
dawać Żądano po 5 złr. Owies najpiękniejszy można było 
bez kramarzenia się kupować po 3*/, do 3 złr. W  ogóle nie 
było ruchu na targu, a ceny nie ustalają się dotijd. — Miód 
wielce poszukiwany, a ceny jego zdają się codzien bardziej 
sie utrwalać. Za podolski płacą chętnie 26—27 złr. i juz- 
by ceny były dotąd poskoozyły, gdyż na Podolu rosyjskim 
zbiory tegoroczne źle wypadły, lecz natomiast wiele teraz 
z Węgier sprowadzają i ten zastępuje podolski, a transport 
jego nawet tanićj wypada. Za węgierski płaca 19, 20. 21 złr. 
W osk także lcpićj teraz bywa płacony; po 90—93 złr. ku
pują go z wielką łatwością. Łoju niewiele dowożą, a przez 
to tak towar krajowy jak i zagraniozny płaci się drożój. Ce
ny dziś wyższe niż w roku zeszłym o tym czasie, lubo był 
to czas blokady i wojny i wywóz z Rosyi kosztowniejszy. 
Teraz płacą łój 34—36 złr.

Gdańsk 18 grudnia. Na ostatnim poniedziałkowym londyń
skim targu żadnego nie było ożywienia a liczne angielskiój 
pszenicy w lichym gatunku próby nawet ze zniżeniem nie 
znalazły kupców. Zagraniczne ziarno z trudnośoią odchodziło 
pomimo że dowozy b y ł y  szczupłe, a eksport do Hiszpanii i 
Belgii coraz znaczniejsze przybierał proporeye.

W  ciągu tygodnia przybyło ą0 Londynu
pszenicy jęczmień. 0WBa bobj» 8l?m- m^ti
" , grochu lman. centnar

z kraiu . M 75 1,486 935 46,618z zaei-anicy 13,703 V 95. 5,784 2,711 3,990 17,052
Targi p ro w in c y o n a ln e  pod  wpływem

oboietnvch w iad o m o śc i z A"g miały się ku zniżeniu.
We Francy i, Belgii tud*ie*| !?i europcjskichhamUo

wych placach, stagnacya ron'®16w ‘k 1 labo. Po
wszechna opinia; poprawę targów Rośnie przepowiada,
tak dla szczupłego niezaprzeczen e ^ w e j r a n c y i  jako
też ogromnój coraz powiększając J . |  rucha »W .s ."'

Na naszój giełdzie n ieby ło  w,elkie6/„„ozv  \a?na°?nlej,8*e 
tranzakeye nie przyszły do s k u t k u ;  » omieAoićTO 1 koleJ9 
żelazną po dawniejszych cenach dały ? kor*,, w

od 119 do 124 fht. 390 *86 29 ?? 15
125 128 520
129 133 597

(2575) E  <1 ł C W
[Z. 9239.] Vom Tarnower k. k. Kreisgerichte wird in E r- 

ledigung der anlasslich dar am 25. Oktober 1855 fruchtlos 
verstrichener Lizitationstagfahrt durch den Ezekutionsfuhrer 
zu Protokoll beigebrachten Gesuches im Wege Exekution des 
mit Urtheil des bestandenen Tarnower Magistrate vom 15ten 
September 1854 Z. 4161 fiber Einschreiten des Michael Pal- 
lester Reehtsnehmers der Fr. Caroline Skorupkowa geborne 
Grafin Krasicka zur Einbringung der gegen Anna Chrzanow
ska und gegen die Erben nach Josef Chrzanowski ais Josef 
Alexander, Erasm, Adalbert und Honoratha Chrzanowskie er- 
siegten Forderung pr. 3000 fl. CM. s. N. G. nach Krinittlung 
der erleichtenden fiedingungen und vereitelten vier Lizitazions- 
terminen der 5te Termin zur Feilbiethung der Realitat Nr. 
Cons. 303 in Tarnów Vorstadt Strusina gelegen den obenge- 
dachten Eiekuten angehórig auf den 4ten Februar 1857 um 
10 Chr Vormittags angeordnet, welche hiergerichts unter fol- 
genden Bedingnissen abgehalten werden wird:
1) Zuin Fiskalpreise wird der im Wege der gerichtliohen 

Schatzung ermittelte Werth der Realitat C. Nr. 303 Vor- 
stadt Strusina pr. 9430 fl. CMze angenommen, und jeder 
Kauflustige ist schuldig, 6% von dem Fiskalpreise ais 
Angeld im Baaren oder in galizischen Pfandbriefen, oder 
in oifentlichen Staatsschuldverschreibungen, beidc letzte- 
ren nach ihrem Kourswerthe za Handen der Commission
z u erlegen. . . .

2) Diese Realitat wird wegen vereitelten vier Lizitazions- 
terminen ob Mangel der Kauflustigen, nunmehr in diesem 
einzigen Termine auoh unter dem Fiskalpreise um jeden 
wie imraer angebothenen Preis verkauft werden.

3) Der Ersteher ist falls der von ihin angebothene Kauf- 
preis den Betrag der ob der zu veraussernden Realitat 
vor alien Glabigern intabulirten Forderung des Exeku- 
tionsfiihrers pr. 3000 fl. CMze sammt 5% Zinsen vom 
13ten Juni 1848 nach Abschlag der darauf gezahlten 
100 fl. CMze, dann Gerichts- und Exekutionskosten cr- 
reichen oder ubersteigen sollte diese Forderung sammt 
den Nebengebuhren und falls der Kaufpreis den Betrag 
dieser Forderung s. N. G. nicht erreiohen sollte. den 
ganzen angebothenen Kaufschilling und zwar in beiden 
Fallen mit Einreohnung des baar erlegten Angeldes oder 
im Falle dessen Erlages in Staatspapieren oder galiz. 
Pfandbriefen nach vorlauflger Einlósung derselben im 
Baaren binnen 30 Tagen nach Zustellung des Bescheides 
fiber die Genehmigung der Lizitazion gerichtlich zu er
legen verpflichtet, worauf ihm oder Falls er das Vadium 
nicht im Baaren wohl. aber in Staatspapieren oder galiz. 
Pfandbriefen erlegt hatte nach Einlósung derselben und 
Erlag des baaren Vadiums der phisische Besitz der er- 
standenen Realitat fibergeben werden wurde.
Der Kaufer wird verbunden sein, von dem Kaufschillings- 
reste 5% Interessen vom Tage des phisischen Besitzes 
der erkauften Realitat halbjiihrig decursive an das ge 
riohtliche Depositenamt zu erlegen.
Der Meistbiether wird gehalten sein, den Rest des bei 
ihm belassenen Kaufpreises binnen 30 Tagen naoh Zu 
stelluoK der Zahlangsordnuog derselben gemass zu zah- 
len Oder aber mit den «l»ubiSernrOeka.ohll.cli .hrer
Forderungen nach Massgabe des Kaufschillmgs andere 
ubereinzukommen und sich hieruber in demselben Termi
ne bei dem hiesigen Gerichte auszuweisen, jene Glaubiger 
hingegen, die vor der etwa bedungenen Aufkfindigung die 
Zahlung ihrer Forderung nicht annehmen wollten, nach 
Massgabe des Kaufsehillingsrestes zu fibernehmen.

6)  Wiebald sich der Ersteher fiber die Erfullung der Be 
dingungen ausgewiesen, sonach die Glaubiger nach Mass
gabe des Kaufsehillingsrestes der Zahlungsordnung ge- 
mass befriedigt, oder das etwa mit den Glaubigern ge- 
troffenne Diebereinkommen beigebracht haben wird, er- 
halt derselbe das Eigenthumsdekret zu der erstanden 
Realitat, er wird als Eigenthumer der crstandenen Rea
litat im Aktivstande, dagegen die Verpfiichtnng zur Zah
lung des Kaufsehillingsrestes sammt den 5°/0 Zinscn, 
falls soloher zur Befriedigung der Glaubiger der Zah
lungsordnung gemass nicht verwendet, oder das Ueber- 
einkommen nioht beigebracht werden wiirde, im Lasten- 
stande derselben Realitat intabulirt, alle Lasten, mit Aus- 
nahme allenfalligen Grundlasten extabulirt und auf den 
Kaufschilling ibertragen werden.
Sollte der Ersteher die Lizitazionsbedingnisse nicht er 
fallen, so wird auf seine Gefahr und Kosten die Relizi 
tazion ausgesohrieben, und die Realitat in emem einzi
gen Termine um welchen immer Preis verkauft werden.

8) Dio Vermogensubertragungs-Gebfihr ist der Ersteher aus 
Eigenem ohne Regressnahme zu bezahlen schuldig.

9) Es steht den Kauflustigen frei, die Schatzung in der ge- 
richtlichen Registrator rficksichtlich der Lasten das 
Grundbuch einzusehen, sonst aber rficksichtlich der Steu- 
ern und Abgaben aus der Stadt- und Steuerkasse Aus- 
kfinfte einzuholen. . _

Von dieser Lizitazion werden beide Theile verstandigt 
Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichte.

Tarnow am 4. November 1856

(S3

91a<^bem foioobl in 2Bien, aid in bet ^ te- 
®  reits gcbtaucbtcn Iccrcn g[iifd)d)cn mcincb Slna< 

eć̂ te ucrfauft, unb fomit bie betreffenben .ftau> 
§ j§  mid) oeranlapt, bad P. T. sj3ublifum aufmetf- 

Binnfapfcl auf roddjcr bcr f)iet bcigcbrucfte 
mup, im anbem gaUc id) mir norfommenbe

ŚS5

©5 reiniat bie 3a^ne Cer Slrt, ba$ burcfe beffen taghefeen ©ebrauc^ nur bcr gcrooiin- 
l i*  fo Idjitae Bafmjtein entfernt roirb, fonbern auci) bie ©lafur ber 3a^ne atii ber SBeipe

unb Bartlett immer iunim m t. ( 2 2 3 5 - ^ - b )
^  Diese Anatherin-Mundwasser ist zu haben: I n  K r a k u u  he\ H. T h .  « O P t“«-U I, und J  J a h n ^  - J n
S  Lemberg C. Milde, -  in Czernowitz Różański, -  n Stan.slau “  iń w aiow ice 8 c ^ a r z  &
®  in Strvi J  German. -  in Bochnia Niedzielski, -  in Zaleszczyk Kodrębski et C . -  in V\ adowice Scnwarz ot
®  Heine -  in Tarnopol C. Latinek, Morawetz, — in Tarnow J. Jahn , — in Sambor J. Kriegseisen Apoth.. n1 Buutxkz t - - - - - - -  s

Przeworsk Janiszewski Apoth.

Płacono za łaszt wagi holi. Quid, pros 

Pszenioy 41 U
49 I ,
26 -

550 39 3
129 133 OKI 660 *4 W  a6 _

Żyta 420 127 306 348 23 odBtftwę
Kupiono 13 łaszt. ślicznej krakowskićj pszenicy 

koleją żelazną z Krakowa łaszt po 660 guld. .„iknęły
Czas mieliśmy zupełnie ciepły i łagodny. Smeg fnie 

* W isła się znowu oczyszcza z lodów. Port nasz z p

aamian: Londyn 198%. -  Paryż -  “  Hamborg 
46 /,. — Amsterdam 103. Aleksander Makowski.

U R Z Ę D O W E

(2592) Kundmachung. C*-3)
r \ r  18.218.] Es wird i ar allgemeinen Kenntniss gebraoht,

zimmentirungsamter Bochnia, Wojnicz, Wieliczka, 
Pndrórze und Dobczyce mit dem lten Dezember 1856 akti-

. • t Von der k. k. Kreiskehórde.
V,rt R‘ Bochnia arn l -  Dezember 1856.

(2548)

I  n  i  e  r  1 1 y .

KAŁENOARZY
polskich, niemieckich i francuskich

(3 )

jakoteż

Noworoczników. książek dla młodzieży
z obrazkami. W o z d o b n y c h  op r«w  acli w znacznym 

wyborze dostać można w Księgarni

F . B au m yard len a  w  K r a k o w ie .
Taż sama Księgarnia obowiązuje się równocześnie do spro

wadzenia wszelkich dzienników Mód franouskich i niemieckich. 
Jak«t©i pjsm ozasowych treści belletrystycznój wychodzących 
w kr»iu i zagranicą

(260aą W łaśnie wyszedł z druku
M AŁY

(1 -3 )

mmi K R A K O W S K I
Ula W łościan

Ozdobiony wielu 6" e*»rytami. — Cena 8 kr. (16grp.) 
Nakładem a- t>UQWeiSera j Spółfei w Krakowie 

przy Ulicy Grodzkiój 1. 117. ’

3)0 t .  t .  a. p r .
U n a ( f ) e r i n  = 3T ] a n b i D a f f c r .

sMeiniaeg Central = ^ e r fe n b u n ^ j)Cpot en g-ros & en detail:
SSiett, @ tab t, ^olbfcbm iebgaffc 9łt* 604
fur ein ^Inenn S»rof<^ure: I fi. 20  f t .

T)a biefeó b u r *  u m d b ltae ber anerfennenbjien »on  ben ])eroorragenb|1eu S lutoritdten
berodbrte — bet bem f t*  td a f i*  fteiaertiben unb m elfad) berm ebrten 33ebarfe in  jeber £ a u d fy a ltu n g  notb=

ein et ner » o t p 9M )en  S o n f t n , i j n n S8 m it!el fitr S '  T '\‘ T
fien Slerjten uerorbuet tuirb, f iib fe  id? mid? jeber roetteren 2 lnpret|ung g d n j lt*  uberboben.

l^ W a r n u n g
oinj nadjgeabmteS fdjlecbteć TOunbmaffer tn be 
tbetin . gjlunbteaffeta ais bać ren mir erseugtc 
fer uitan gencbtn getaufebt tpurben, fo nnbe ich sg- 
fam ju matben, bap jebeć glaftbcfecn mit ciner g s  
©tempcl aućgepragt ifl, gut »erfd?loffen fcon S  
galflficate gutigfł einsufenben bitte.

SSfflctflbilif^cs 3al)iipult)er

mi

* Um vielseitigen Anfragen żn geniigen, ist der E c h t e

f i i r  B r u s t l e i d e n i l e
forwahreud in bester Qualitat /.u haben in L e m b e r ?  bei C a r l  S c I l U b U t l l , b. 

C r a c a u  bei H. C . H e r r m a n n  und bei J .  J a h n -
a l l e i n i g e  E rz e u g e r  des echten ste irischen  K ra u te rsa f te s  9 i m p o t i l *  Mr Ul*-*

^ l c i t l l C r  i n  O r a t z ,  b itte t, selben nicht mit a n d e rn , un ter derse lben  B enennung
in Handel gesetzten Fabrikaten zu verwechseln.
Die Flaschen des echten steirischen Krautersaftes siud aus weissem b ia s , nach oben 

konisch zulaufend und mit Zinnkapseln, auf welchen (w ie an der Flasche selbst) das b e -
) r £ , -0 •

„Apotheke zum Hirschen in Gratzu und „JPAU
angebracht ist, sorgfaltig verscblossen, ubrigens mit Etiquets sammt Namensunterschnft des

Kr/e i S s  einer*5 Flasche 5 0  fe r . C M . weniger ais Z Flaschen werden nicht verseudet. 
Die Verpackung von 2  oder 4  Flaschen wird mit 2 0  kr. berechnet.

Auch ist dieser Saft stats vorrathig bei die Herren:
Biala bei Herrn J  M uchitsch, in Bielitz bei H. Pritsche, in Bochnia bei H. P. N i e d z i e l s k i in Czemiowtze 

bei H  Th Zachariasiewicz,— in Jaroslau bei H. G. B a ja n ,— in Kolomea bei H. Tb. Z a c h a r i a s i e w i c z i n  Rz«- 
srnw bei H J  Schaitter,— in Tarnopol bei H. M. 8 ch lifk a ,— in W ieliczka bei H. Cbapski, —  in Zaleszczyki 
“  H. J . Kodreb.ki Ć ,» P. ( H O W S - ! * )

PATEK, PHILIPPE &  C0" "
Rękodzielnicy zegarmistrzowstwą Genewie, zaszczyceni

pierwszemi medalami na wszystkie wygtawacj, ogólnych, 
uwiadamiają Publiczność: iż te zegarai tylko uważanemi być 
powinny za pochodzące p r a w d z iw ie  * ich rękodzielni, przy 
któryoh znajduje się świadectwo drukowane, stwierdzone tyoh- 
że w łasnoręcznym  podpisem.

Składu niemają oni nigdzie za Genewą leci wyrobów ich 
dostać można u wszystkich znaczniejszych zegarmistrzy.

(2501-1-1 )

(2540) P r z e d s t a w i e n i e  ^
Si. P. Aptekarzom, kupcom i przemysłowcom
którzy sie sprzedażą albo wyrobem głośnie znanyoh e. k. 

wyłącznie uprzyw^Jowanych

narządów octowych
j y a  s p M a l e r a

zajmować pragną, aby się *. bi'ższe warunki do domu
kupieckiego A. H ansl w  W łednln f ranco zgłosić,

Dla posiadaczy koni.
Opierając się na wielora- — j e m  i 

y f t m S  kich doświadczeniach. pod- W B& B! jfc )
pisany jest w możności ob- Q w dkm ieb  k - 

a jawić przekonanie swoje, iż P R O S Z E K  b y d lę c y  sg 
S  K o r n e u b u r g s k l  również w z o łz a c h  J a k  n a j -  
W s k u te c z n ie j s z ą  1 n a js p le s z n l e j s z ą  p o m o c  n ie -  9  
■' sio koniom.

F r y d .  S e l l i e r s  d e  M o r a u v i l le  
właściciel realności w Leibnitz w Styryi. 

Dostać go można w KRAKOWIE u K irchm ajero  
i S yn a , we LWOWIE u F. T om anka. Isk ie r-  
sk ieg o , B ierzeckiego  i W ebera, w STANI
SŁAWOWIE u J .  T o m a n ka , tudzież we wszy- 
stkich prawie znaczniejszych miastach Galicyi. 

(2159-11-24)

L i r o ż d ± J  prassowanych^
codzień nadchodzą świeże transportu do handlu E d w s r ^  
F u r h s n  w Krakowie Rynek główny N. 18. (2571-*'

Do numeru dzisiejszego dołącza się wSpra 
wozdanie z czynności Komisyi Zakładu ub° 
gich i chorych w Tarnowie z r. 1856 .“

T W y .. bar. g,tan oiop-
.9 w w lin. par. podlt>8 pffwśefrss
(S 4

przy
OeBcamn.

gaautnm '15 wagHdn*

20 2 S3 O’” !  7 2*6 83 I
105 828 29 2 4 94

21 « 829 05 2 6 87

2 327 70 3 6 89
10 823 90 3 2 93

22 6 828 22 3 6 94

SPO STRZEŻENIA M ETEOROLOGICZNE.

Riortia-jlt 
i nnt^żonis wiatru

zachodni mocny
*pl. B B

zachodni -

Stan
i e b

pochmurno

zpł. zachodni 
zachodni

^M tmFk.iobu}iOWSki Redaktor odpowiedzialny. W  drukarni C*a»u.

Zjawiska
napowietrzne w ciwio

deszcz

Czapliński Antoni n%d«ea drukarń*


